EE AO ana O, / zł; 
X $ ? i 
R = 4 


> 
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W1ianomoŚcIi KRAJOWE: 
St. Petersburg d. 20 października. 
(Journal de St. Petersbourg.) 
J. C. W. Wielki Xiążę Jrcomość MicHaŁ; 
wczora wieczorem, d. 19 te m., W z? SERJ 
stanie zdrowia; do! tuteyszey powrócił stolicy. 


St. Petersburg dnia 22 października, 
Wiadomości od woyska,w Gruzyi, 
Datowane dnia 30 września 1826. 

(z teyże gazety.) 

„Adbbas-Mirza; zupełnie porażony d, 15 wrze- 
śnia w okolicach E/isawetpola, opuścił granice Ros- 
syyskie, p?dniósł oblężenie twierdzy Szuszy, i po- 
wrócił za rzekę Æra d. 18. Nieprzyjaciel zta- 


` Kim- cofał sig pośpiechem o naszćm zwycięzż= 
3..PR , y 


twie d. 15, iż niepodobna było dognać go jenerał. 
poracznikawi Xięciu Zfadatowemu. Część jazdy 
perskiey udala się za „4bbas-Mirzą za Araz; pie- 
chota zaś jego poszła w rozsypkę , rzuciła się w 
góry i co nayśpieszniey usiłowała dostać się do 
granie perskich. > Jeneral- adjutant , P'askiericz, 
odebrał ruzkaz wprowadzenia części woysk do 
prowincyi Szirwanu, dla wygnania z niey Per- 
sów, którzy jeszcze byli pozostali tam i do części po- 
łudniawoy logosów, Da} Wërainin, niedaleko: 
uroczyska lirak, Jede-8t-raajor Dawydow, dowo- 
dzący od stron pragi Zriwanu, uderzył na 
nieprzyjaciela, będącego pod wodzą Hassan - Gha- 
na, brata Sardara , czyli naczelnika tey prowin- 
cyi- Persowie w zupełną poszli rozsypkę , a po 
zadaniu im znaczney klęski, jenerał-major Jawy- 
dow ścigał ich, aż do uroczyska Sudagent, o dwa ' 
male marsze odległego od Eriwanu, gdzie się Sar- 
der zamknął , nie dając naymnieyszego posiłku 
swojemu bratu. 

Syn byłego Chana Elisawetpolu, Ugurlachan, 
wzięty w niewolą nad Zerzerem, uwiadomił, iż 
w. czasie potyczki d.'13 września, woysko bbas- 
Mirzy liczyło 24 batalionów , każdy po 800 do 
1,000 ludzi zbroynych , 24 dział , 125000 jazdy i 
przeszło 8,000 ludzi rozmaitey broni. 

Główna kwatera jenerał-adjutanta Paskietvi- 
aleko Szuszy, a jene- 


dzie Szamszadil. Abbąs-Mirza przeprawił się przez 
Arax w „Adslangus. Podług ostatnich doniesień, 
znaydował się on d. 20 wrżeśnia w Marylian 
po lewey stronie „dsbarygus , w pobliżu gór, sam 
zaś Szach Perski w „łgar. 

Radca honorowy , Ńiąże Rafat Dothoruki, 
zostający przy, poselstwie Rossyyskićm we loren- 
cyi ) zakończył tam Życie d. r, października, po 
długiey i ciężkiey chorobie. Donosząca o tym zgo- 


` nie Gazeta /lorencha zaszczytne i zasłażźona da- 


je zmarłemu pochwały, „W tak młodym jeszcze 
„wieku; wyraża ta azeta, (Xiąże Dołkoruki miał 
„ledwo lat dwadzieścia kilka) czynił nayniezawo- 
„dnieyszą nadzieję służenia użytecznie swojemu 


„„Monarsze, w obranym, zawodzie dyplomatycz-. 


„nym. Zalety jego mmysłu, wiadomości, czysta 
„moralność, połączone z.ułożeniem wyksztatco- 
„ném i miłóm, które było cechą jego postępowa- 
„nia, zjednały mn szacunek i przywiązanie wszy 


/ „stkich znajomych. Widziano w nim to wszyst- 


ł - 
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„ko , cokolwiek podobne przymioty przydać mo- 
„gą do zacności rodu: Xiążę bowiem JDołhoruki 
„należał do jedńey z naydawnieyszych i nayświet- 
„nieyszych familiy w Państwie Rossyyskićm. Ciało 
„Jego, po wystawieniu , wedle zwyczajow zachowy- 
„wanych w Rossyi, przez czas niejaki w domu, gdzie 
„mieszkał zmarły, 1 gdzie liczni przyjaciele zgroma- 


„dzali się dla oddania ostatniey posługi, zostało prze+ `, 


„niesione, pozwyczaynych obrzędach pogrzebowych, 
„ua cmentarz grecki w Liwornie i tam pogrzebione.* 
— 


Sankt-Petersburg dnia 23 października, 
(z Gazety Senackiey.) a 


Przez naywyższe dyplomata, datowane w Mo- 


skwie dnia 28 września, nayłaskawiey: 


udarowani bryląntowanemi znakami orderu“, 
ś$. Anny 1szey klaśsy: radca tayny; senator, Xiążę  , 


Urusow i rzeczywisty radca stanu Komarow. ) 
mianowani kawalerąmi orderu ś. FV todzimie» 
rza 2giey klassy wielkiego. krzyża: radca tayny, i 
senator Xiążę Cycjanów i radca taymy pierwszy 
mistrz obrzędow, Hrabia Potocki. LE LE 

D. 1 paździer. udarowany brylantową ozdo- 
bą orderu Ś. Anny 1szey klassy, jenerał adjutant, 
jenerał major, Xiążę /Menszyków. ŚMIE 

" JD. 6 paździer. mianowany kawalerem orde- . 
ru 6. W tódzimiwwaa zgiey klassy , naczelnik głó- 
wneg0 sztabu 2go woyską, jenerał adjutant , jenes: : 
rał major Kisielew. ; ATAN 

Mianowany kawalerem orderu Ś. ÆAnny isze 
klassy, jenerał adjutant, jenerał major, Baron Fri- 
deriks. TĘ 
JD. 6 paździer. mianowany kawalerem oxrde- 
ru ś. FWłodzimierza 2giey klassy, jenerał adjutant, 
jenerał porucznik Potemkin. 

— Przez naywyższe ukazy J: ©. M, do Rzą- 
dzącego Senatu: 433 

D. 28 września, radcy kollegialni; kamerher 
Xiążę Alexander Szczerbatow 'i leib-okulista dwo- 
ru J. C. M. Józef Grubi , wyniesieni na radców 
stanu, a radca dworu, Rodofuukin, na radcę kol- 
legialnego. é 

| D. g pażdzieř. , stosownie do Życzenia Nav- 
JAŚNIEYSZEY CesARZOWBY Jeymości MARvI FEDoRO=, 
wY, przeznaczony na opiekuna honorowego rady o- 
piekuńskiey moskiewskiey; odstawny jenerał ma- 
jor, Tuczkow, wyniesiony na radcę taynego. 

Komissionier 7mey klassy, Siemionow, po wy 
służeniu w tey randze lat prawem przepisanych, 
podniesiony do tey Kada 

D. 11. października, vadca dworu, Durasow, 
w nagrodę gorliwey służby w czasie znaydowania 
się za stołem ober-prokurorskim w 2gim Departa- 
mencie Rządzącego Senatu, mianowany radcą kol- 
legialnym. 

D. 12 października , stosownie do przedsta- 
wienia Jego GzsaRskizy Wysokości OEsARZEWICZA,! 
prezydentami w Sądzie Głównym Wołyńskim, 
z wybranych przez obywateli kandydatów, miano- 
wani: 1go departamentu, Jan Młodecki, a 2go de- 
partamentu Paweł Jełowichi. HA 

Sankt - Petershurski Głowa Miasta, kupiec 
pierwszey klassy, Kusow, mianowany radcą dworu. 

D. 16 października, będący w 5m rezerwo- 
wym osiedloaym korpusie artylieryi architektem, 
radca honorowy, Szmit, podniesiony do rangi Śmey 


ł 


j 


klassy, na mocy ukazu 21 marca 1812 r. danego 
Ministrowi Woyskowemu: w zdarzeniu zaś przey- 
ścia do służby cywilney, wchodzi on do ogólnego 
porządku , ukazem 6 sierpnia 1809 roku przepi- 
sanego. 

"Przez naywyższy úkaz do Kantoru dworu, 
d. 14 paździer. Panna Katarzyna Aledińska, mia- 
nowana Freiliną przy J. C.. W. Wielkiey XMię- 
żnie HzLENIĘ PAWŁOWNIE- 


Knorzwsrwo POLSKIE. 
Warszawa d. 4 listopada. 
JW. Hrabia Gołowkin Senator Ces. Ross. b. 
Poseł w FFiedniu, przybył do yz © 
JW. Zarzecki Rezydent J. ©. K. M. w Kra- 


kowie, mianowany został kawalerem Orderu ś. 


Wiodzimierza' ZIZ klaśsy. 

Stosownie do Żądania znakòmitych osób na 
prowincyy zamieszkałych, przedłużonym został ter- 
min prenumeraty na dzieło pod tytułem: Opisa- 
nie Żałobnego obchodu po wiekopomney pamięci, 
N. Cesarzu ALEXANDRZE Królu Polskim, 
do dnia 31 grudnia r. b, w którym to dniu e 
numerata niezawodnie zamkniętą zostanie. Pre- 
numerować można na wszystkich stacyach pocz- 
towych i we wszymkich xięgarniach w Królew- 


stwie i zą granicą po teyże cenie, jak w. /7/ar- 


szawie: 2 
i + o Dnia 5. =a 
W mieście Sawin w Wojewódz. Lubel. bę- 


dą przywrócone Jarmarki, przywilejem Króla Sta- 
nistawa Augusta wr. 1785 nadane. Odtąd odhby- 
wać się będą w dniach 19 styczn., 19 marcà, 7 
kwiet. 6 maja, 22 czerw-, 19 lipca; 9 września, 
i 18 paźdz. . 

© Kže; Alerander Galiczyn, Kamerjunker J, C, 
K.M. zd swą Małżonką przybył do 7Farszawy. 


£ (z Monitora Warszawskiego.) t 
Artysta angielski P. Jawy; wyrył w mipia- 
turze nader odobne popiersia NN. CESARZA , CE= 
skRzowEY i Nasrępcy Tronu: wstych dniach w 
litografii A. Brzeziny ukończono kopią tych pər- 
tretów. | 
Requiem na 4 głosy , fagot i basetlę , wyko- 
nane -w miesiącu kwietniu r. b. w Warszawie w 
czasie Żałobnego obrzędu po błogosławioney pa- 
mięci N. Cesarzu i Królu ALExaxpnze I, kompo- 
zycyi prófessora muzyki w uniwer. warsz. i te» 
ktora konserwatoryum Józefa Elsnera, © któróćm 
pisma publiczne z zaletą juź donosiły , wyszło te- 
raz w litografii A. Brzeziny; jest to nader staro- 
wne wydanie. 
Sztabowi oficerowie francuzcy, półkownik 
D*Ancourt, i półkownik Catalat , wracający % 
Moskwy do Paryża, od kilku dni bawią w War- 
szawie. . $ 
Dnia 14 z. m. umarła w dobrach dziedzicz- 
nych Czuszowie, w województwie krakowskićm, 
á p. Teressa z Hr. Jabłonowskich, pierszemi śla- 
by żona Maxymiliana Hr.' Ossolińskiego (którego 
zgon świat uczony opłakuje), a powtórnie Ignace- 
0 Trzebińskiego niegdy Szambelana Króla Sta- 
nisława Angusta. ć 


w (z BEA Warszawskiego.) è 

Straszydto na złodziejów. W pośrodku waz- 
kiego, na 4 blizko cale długiego, paska płócienne- 
o izobódwóch końców opatrzonego obrączkami, 
lub haczykami, z których jeden zawiesza się na ru- 
chomey połowie drzwi lub okien, drugi na przy- 
ległych im ramkach lub lisztwach, utwierdza się 
prar papierek , zawierający cokolwiek prosz- 
n piorunującegv; ZA rozciągnieniem paska przez 
oruszenie drzwi lub okien; detonacya tego prosz- 

fa wystrasza złodzieja. | 
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FRANCYA. 
Paryż d. 21 października. 
| (z Korrespondenta W arszawskiego.) 
Monitor z dnia- 17 b. m. ogłosił ważny arty- 
kuł, z którego domyślać się można, że ministro- 
wie chwycić się zamierzają, stanowczego postępo- 


R 


wania względem Ameryki i Hiszpanii. Umieszcza- 
my. go w całości: „Rząd królewski uznał Cesara 
stwo brezyliyskie. Bandery kolumbiyskie i me- 
xykańskie, powiewają w naszych portach. Fran- 
cuzki stan handlowy nie daremnie zanosił do Tro- 
nu swoje uciążliwości i Życzenia. Restauracya o- 
tworzyła nam znowu morza; a tecaz dokowywa 
swegó dzieła: Zdarzenia, na które Francya Ža- 
dnego nie miała wpływu, otoczyły Amerykę prze- 
grodą; ta przegroda jest teraz przełamana, duch 
narodu może się rozpóścierać nowym lotem ; sta- 
ranność Króla otwiera dla niego świat cały. Nikt 
nie zaprzeczy, że naywyższe postanowienia, żabez- 
pieczające banderze francuzkiey wziętość i opie- 
kę na brzegach stałego lądu amerykańskiego, wa- 
runkom naszey pomyślności są odpowiednie; wdzię- 
czność publiczna, posłużyćby mogła w razie po- 
irzeby za miarę dobrodzieystwa. Rząd francuzki 
znaydował się w trudnćm położeniu. Jego poli- 
tyka musiała bydź cierpliwą i dowiodła, że postę- 
powanie jego było wspaniałomyśłne. Prawa każ- 
dey matki oyczyzny do swoich osad; dobrodziey- 
stwa, dzisia zbyt zapomniane, jakie Hiszpanija Ame- 
ryce przez trzy wieki wyświadczała: Religia, po- 
rządek i sztuki Europy, słowem: cywilizacya, na 
jaką się zamieniła z Ameryką za zgubne skarby; 
te wszystkie względy, zjednały sprawie matki oy- 
czyzny uszanowanie wszystkich mocarstw Euro- 
poyon Nasze stosunki z Hiszpanią, i pobyt 
oinierzy naszych w jey wnętrzu, byłyby już do- 
stateczne do nakażywania. Francyi przezorności, 
gdyby jey nieczyniły konieczną zwiążki krwiy któ- 
re łączą obadwa domy Królewskie. Dziennik, któ- 
ry utrzymywał, Że naród, z temi królewsko-fami- 
liynemi stosunkami nić ma nic wspólne;go, dowiódł 
albo rmałey znajomości, albo słabey pamięci: 
ciągu ostatniego wieku osiągnęła nasza oyczyzna 
przez pokrewieństwo Królów ważne korzyści. Zwy* 
cięztwa naszey marynarki na wszystkich morzach, 
otrzymanie pokoju, albo chiubne prowadzenie woy- 
RA upokorzenie Anglii, rozszerzenie naszego han* 
u w obydwóch częściach świata otwarcie dla 
naszego przemysłu nowych źródeł bogactw przeź 
ochionne przywileje, w niezmiernych krajach ħi- 
szpańskich Burbonów ; te korzyści, jak calemu 
świata wiadomo, wypłynęły zugody familiyney. 
Po 5oletniem używaniu, musiano także ponieść 
raz ciężary, chociażby tylko dla tego, aby pozy- 
skóć powrót korzyści. Nie sądzimy; iżby ta zwło- 
ka trwałe szkody zasobą pociągnęła. Jeszcze od- 
legła jest chwila, w któreg stosunki handlowe w 
Ameryce, całey swojey wagi dostąpią. Europie 
należy teraz zasiewać, aby z czasem zbierać, a do- 
tychezasowe usiłowania narodów nie były jeszcze 
uwieńczone pomyślnym skntkiem. Trwałe stosun- 
ki, teraz dopióro ustalone, obfite kopalnie, dopićro 
odkryte bydź mają. Jednakowość religii, pokrewień= 
stwo w obyczajach i mowie, powszechnie rozsze- 
rżony smak tych ludów w naszey literaturze, nau- 


ka, jaką w pewnym względzie czerpały jedynie a 


pism naszych wielkich mężów , to wszystko u- 
twarza tyleż węzłow, między nami, a niemi. Nikt 
nie zaprzecza Francuzom daru podobania się i po* 
dobać się jeszcze długo umieć będą. 

„Jednakże przyzna każdy, że nakonieć czas 
nadszedł do wstąpienia ma drogę stanowczą. Zmi- 
kło było wszelkie oczekiwanie na póstanowie- 
nia wielkich Mocarstw. Większa część Monar- 
chii uprzedziła nas. Nasi sternicy patrzali na swo- 
ich rywałów, jak pełni żaufania do owych brze- 
gów zawijali. Było rzeczą ważną nie dozwolić cu- 
dzoziemcom czasu, do wypoczynku po wstrząśnie= 
niach w świecie handlowymi, w których naymbiey 
kray nasz ucierpiał i które w Europie ustaną, gdy 
Ameryka sił nabędzie. Francya mie mogła na o- 
bydwóch końcach świata nieść ofiar , jakich tak 
wiele przez cztóry lata na półwyspie poświęciła, 
a domagający się głos francuzkiego stanu handlo- 
wego, musiał się przedrzeć do serca Króla, mo- 
Łe też samey Hiszpanii interes tego wymagał. Fran- 
cya, czyniąc to, czegoby zaniechać nie mogła bez 
własnego niebezpieczeństwa, postępuje bez szkody 
Hiszpanii i jey Króla. Nie przystępuje do żadne- 


f 


ją 

go 'stronietwa, w długiey między matką oyczyzną, 
a osadami walce; nie rozstrzyga wielkieh pytań, 
które, ile się zdaje, już szczęście rożstrzygnęło; pozo- 
stawia ich rozwiązanie czasowi, Hiszpanii 1 Bogu.” 

„Jednakowy tak w Karrakas jak Vera-Cruz 
duch panujący; nie mógł Rządu K rólewskięgo dłu- 
żey wstrzymywać od wniyścia z owemi _ rajami 
w stosunki handlowe. Bandera Zjednoczonych Sta- 
nów powiewa w portach wszystkich Monarchii na 
świecie. Z reszlą, jak wielka jest siła tego ducha ? 
Jak długo trwać będzie?, Są to tajemnice Opa- 
trzności. Nie dozwołono nikomu przedrzeć się do 
tych tayni: to tylko jest rzeczą pewną, że odda- 
łanie go», nie jest ani środkiem przekonania, ani 
władzy. Zamienić dwie trzecie części nowego świa- 
ta w pewien rodzay łazarelu , byłobyto przedsię- 
wzięciem, któregoby cała Europa jednomyślnie i 
wytrwale tylko z wielką trudnością dokonała» A 
któregoby się sama Francya podeymować nie mo- 
gła. Przyjaciele tronu poniżają się szczególnym 
spesobem, uważając za ciągle niebezpieczną zara- 
zę konstytucye republikańskie. Winsznjemy rzą-' 
dowi królewskiemu, że więcey Monarchii ufa; na 
przekonaniu i historyi oparty, polegać może bar- 
dziey na siłe krajów monarchicznych, niż na zwo- 
dniczym powabie krajów republikańskich. W ży- 
ciu narodów są, dwa peryody, wiek dzieciństwa i 
doyrzełości, w których system republikański, sta- 
je się niepodobnym. Potrzeba silney młodości, aby 
się oprzeć rozwijaniu tych konstyłucyi- Nadto ha- 
dając starannie dzieje świata; nie znaydziemy żadney 
Monarchii, któraby burzom na zdobycz oddawała 
swóy wiek zyrzybiały, ani żadney Rzeczypospoli- 
tey, któraby nie była oddała pod opiekę Monar- 
chii swoich lat starości. Rzym zepsuty, czuł tak 
bacdzo potrzebę Pana, iż nawet okrutni Cezaro- 
wie, nie mogli go zwrócić do dawnych ustaw. Wy- 
chowanie nowszych społeczności, nie przeznaczy- 


ło ich do rządów republikańskich; ukształciła ja” 


` wszystkie lenność, a ta do demokracyi źle wycho- 
'wywa. Zobaczymy, co się stało zowemi zamożne- 
mi rzeczami pospolitemi, które powstały tu i ów- 
dzie, na kwitnących madinystach z rozwalin Pan- 
stwa rzymskiego. Znikty.. Przygniotły je now- 
sze obyczaje i polityka. W naynowszych czasach 
zaledwie ich dwie utrzymać się mogło: były to je- 
dnokształtae społeczności; jedna złożona z kupców; 
Aragaz pasterzy, Były to również odległe osady 
i prowincye, przez woynę oswobodzone. A jednak- 
że Hollaadya, pomimo swojey pomyślności; Szway- 
carya, pomimo swojćy spokoyności i gór woal: 
nie zyskały zwolenników. [Tymczasem zachodzi ró- 
żnica między oceanem, a jeziorem genewskióm ; 
tamten odległy jest od Francyi na mil 2,000, to 
było na jey granicach.” - 

„ Pamiętać będziemy o Rzeczypospolitéy Fran- 
tuzkićy. Chcieliśmy także wzywać krwawego jey 
cienia; dla naszego wsparcia i bezpieczeństwa. Je- 
szcze długo zachowa Francya pamięć dni owych; 
w których zbrodnia i szaleństwo na wyścigi sta- 
rały się rozrzucać po świecie postrach. Pokaza- 
ła nasza rewolucya, podobnie jak angielska, że 
dla európeyskich społeczności, jako będących wy- 

, padkiem dawnieyszego kształtowania, nie ma śre- 
dniey drogi smiędzy demagogią, a monarchią. Bo- 
gu dzięki, tak dla nas, jak dla naraon sąsiadów 
doświadczenie to nie jest stracone- yprowadza 
z niego prawdy, powtarza każdy. Niktmie jest tak 
bezrozumny; iżby się na nich nie poznał, nikt tak 

zepsuty, iżby im przeczył,” 
> Z resztą nie było w mocy Francyi zamie- 
nić morze atlantyckie w mur chiński, aby przed 
wzrokiem narodów ukryć Rzeczypospolite hiszpań- 
skie. W oddaleniu byłyby narody słyszały tylko 
okrzyki wojenne; byłyby wyliczały tylko dobrą 
stronę tych krajów. Zbliska spostrzegą także, cze- 
go braknie tym keine i jakie ciężary ponoszą. 
rancnzi, co tamte okolice zwiedzać będą, nie po- 
łyną za morze, aby hołdować marzeniom, ale aby 
być w stanie rzeczywistym. Zarazem będą mieli 
ey doczynienia; mniey dó wielbienia, niż w 


p orku i Filadelfii. 


kiem jego jest władać 


+ 


materyałów do wiadomości , niż do namiętności. 
Słowem, będą tam tworzyć, nie naśladować.” 
Zachodzi tu beżwątpienia wzgląd na rojali- 
stów francuzkich i zagranicznych dypłomatyków. 
Jeśli gdzie tronowi niebezpieczeństwo zagraża; szu- 


-kaé go należy raczey w potrzebie spokoyności, niż 


w nastręczających się zatrudnieniach. Czynność 
francuzka powinna wiedzieć, jaki ma kierunek. 
Wszakże nasz pokoy wewnętrzny ma równą war- 
tość; jak nasza pomyślność i sława.” 

„Rząd przeszły zamknął był morza. , Duch 
Francuzki czując się skrępowanym , wdzierał się 
wówczas za granice, podobnie jak niszczące bałwany, 
to w kształcie potęgi zbroyney,jto w kształcie sławy 
wojenney”” c, i 

„ Przeminęły dni owey zgubney sławy, ale 
żyje ciągłe, płodna gorliwość, która ją zrodziła, a 
rząd królewski, nie ma do wytępienia jey, ani pra- 
way ani mocy, nie życzy nawet tego. Obowiąz- 
nią przez nadanie jey kie- 
runku, a cała sztuka na tém zależy, aby ją zwró- 
cić na pożyteczne itrwałe zdobycze. Takiemi zdo- 
bycząmi są te, w których spodziewamy się mieć 
udział za morzem atlantyckiem:” i 

„Strudzone woyną i burzami pokolenia, po= 
stępują spissznym krokiem; przywiązane do restau- 
racyi, która ich niejako mlekiem swojóm odżywi- 
ła, obce przywiązaniu do teoryi i chęcipm boju, 
ale pełne działalności, koniecznego skutku długich 
wstrząśnień, zpośród których wychodzą! Nowy 
Świat ma swoję ziemię. Nietylko handel, i prze- 
mysł obrócą na korzyść. Wszystkie sżtuki znay- 
dą swóy zawód na tóm niezmiernem polu. Umie- 
jętności, będą tam mogły cudów dokażywać. Nie- 
małe jest zadanie, wskazać Ameryce żeglugę na 
rzekach, zbadać jey rośliny, osuszyć jey bagna, po- 
łzczyć jey Oceany, uprawić jey pustynie. Takie 
prace wymagają mozoloych usiłowań, poważnych 
uwag, wielkich myśli. Z takich pierwiastków nie 
wykształcają się rewolucye. Handel lubi pokoy; 
zdobią go sztuki, szanują umiejętności, przedłużą 
go pomyślność publiczna, a przez szczęśliwą tą- 
czność, udziela znowu pokoy narodom owych do- 
brodzieystw , które im zapewniają byt naytrwal- 
szy. "l ćm dobrodzieystwem jest: bogactwo i sława? 

Powyższe oświadczenie Monilora, stało się po- 
wodem do ninóstwa rozmaiiych uwag w pismach 


fraucugkich. 


ARGLIA. 
Londyn dnia 21 października. 
` (x Gazety Warszawskiey.) 7 
Jedna ż Gazet Edymburgskich twierdzi, iż 
w Anglii konsumuje się co rok 48 miliioaów 


kwarterów (po półtrzecia korca miary polskiey) 


zboża wszelkiego: gatunku ; 
Anglicy w ciągu ostatnich 8 lub 10 lat, musieli 
co rok 19 miiionów 700,000 fantów szterlingów 
(788 miliionów zł. pol.) więcey płacić, niż; gdy- 
by porty krajowe byty otwarte dla zboża zagra- 
nicznego, Przydaje nakoniec rzeczona Gazeta u- 


wagę, iż to jest niezmierna różnica i ogromny cię- 


wyrachowała oraz; 12 


Žar dla narodu. 


Posiadacze wśi, zebrawszy się niedawno w 
Huntingham, uchwalili petycyą o utrzymanie 
praw abętowych: rage powstały spory © to, 
czyliby nie wypadało się uskarżać na uciążliwe 
opłaty dziesięcin , 
zeta Times czyni w tey mierze następującą uwa- 
gę: — „Otoż Panowie posiadacze wsi, pokazuje się 
do czego dążycie, radzibyście ogłodzić ubogich.* 

Lord Cochrane skarży się na rząd Sycyliy- 
ski, iż zabrał listy jego; skarży się oraż na tu- 
teyszych Deputowanych Greckich, iż od trzech 
Zak, nie przesłali mu żadney wiadomości. 

Hrabia Lottum, Poseł Pruski przy Dworze 
naszym, złożył d. 16 b. m. w bankn tuteyszym 
wykupione obligacye w ilości 44,000 funtów szter- 
lingów (miliion 760000 zł. pol.) na pożyczkę za- 
ciągnioną n bankiera Rothschild. 

Pogłoska, iż Pan Canning zawarł traktat 


Zmaydą tam więc handlowy z Francyą zdaje się bydź bezzasadną.. 


czego jednak zaniechano., Ga- ` 


w 


STENNES "KPRP PO R 
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TuRCYA. 
Od. granic tureckich dnia 6 „października. 
(z Gazety Warszawskiey.) © a 
Ibrahim basza, zostawiwszy osadę w ORO 
lizzie, snując się: z 12tysięcznym korpusem po Mo- 
rei, pokazał się raptem w połowie sierpnia pod 


Napoli di Romania i zabrał nieco jeńców. Nie-_ 


spodziewane przybycie jego strwożyło mieszkań- 
ców w Napoli di Romania i członków rządu, cho- 
ciaż Kolokotroni kilku dniami pierwey poraził 
nieprzyjaciela. Rząd grecki przeniósł się do od- 
osóbpioney warowni nad morzem, którą osadzono 
woyskiem, sprowadzonćm z Palamidi, pod dowódz- 


twem Kapitana gretkiego Griva, stronnika Kon- - 


- duriotego. Z tey warowni strzelano do miasta, i 
„trzeba było użyć siły dla przywrócenia orządku. 
Wielu dowódców greckich nie chciało wyyść, 
woląc zostać zamkniętymi w Napoli di Romania. 
Wszyscy ze wstrętem podlegają Kolokotroniemu, 
Wyspa Samos daje ciągle odpor. O flocie egip- 
skiey nic nie słychać, i Zbrahim basza nic teraz 
nie przedsiębierze w Peloponezie. 3 

List z Syra pod d. 16 wrześ. wyraża: „Wczo- 
ra przybyły tu 4 okręty należące do flotty grec- 
kiey. Z milczenia będących na nich ludzi wno- 
sić można, iż greot doznali klęski.“ Listy-z Zan- 
te pod dniem 4 października donoszą, iż cytadella 

" Ateńska poddała się $eraskierowi. | 3 

Prezes rządu Greckiego, Zaimi Mauromi- 
chali i Delianni, pojednali rodzinę Notara , która 
poróżniwszy sę z sobą zrządziła wielkie rozruchy 
w prowincji Koryntskiey. Po przywróceniu spo- 
koyności, rodzina ta, połączywszy korpusy swoje; 

| poraziła Arabów; którzy cofnęli się ku Tripo- 
izzie. s 

Dnia 2 października zawinął do Ziworny jo- 
kręt ze Stambułu. Kapitan jego, zostawił Kapi- 
tana baszę w Caraburnu. Na początku września 
zaszła bitwa morska między floią grecką a turec- 
ką przy wyśpie Samos. Admirat Spezzyotów Ca- 
landrontzo i Sachturis, przekonani, iż gdyby Tur- 
cy zajęli Samos, kapitan basza niszczyłby inne 
wyspy Achipelagu, na które z powodu ich poło- 
Żenia mógłby łatwiey uderzyć, starali się wszel- 
kieini siłami odeprzeć  nieprzyjacieża. Oddział o- 
krętów Idryyskich zasłaniał wschodnią część wy- 
spy Samos, a okręty Sper yi znaydowały się 
na głębokićm morzu. Skoro Kapitan basza zbliżył 
się do wysp dla wysadzenia na ląd woyska, któ- 
re miał z sobą; uderzył na niego Sachturis ; od- 
bywała się już zacięta walka, gdy Calandrontzo 
uderzył ua tylne okręty flotty nieprzyjaciejskiey. 

Admirat Turecki, unikając osobistego grożą- 
cego mu niebezpieczeństwa, musiał się cofnąć, a 
waleczny Kanaris, ledwo uleczony z ran odnie- 
sionych , nakierował statek palny ku za rr na 
którey Topal Basza dowodził. Flotta Turecka 
wiele ucierpiała w tey bitwie; utraciła 2 korwe- 

(ty i 11 statków przewozowych. Trzy statki Kon- 
dariotte o szczególniey się odznaczyły. Dowódcy 
ich mieli tayny rozkaz, aby statków swoich nie 
ochraniali, lecz aby śmiało wpadali na nieprzyja- 
ciela, i dawali przykład innym okrętom. Tenże 
Kapitan okrętu przybyłego ze Stambułu do Łiwor- 
ny, krążąc przy wyspie Syro, dowiedział się tam 
o znakomitóm zwycięztwie Greków nad woyskiem 
Reszyda Baszy w Atłyce; bitwa zaczęła się dnia 
24- sierpnia i trwała do 27 tegoż miesiąca. Cie- 
mność nocy przerwała walkę; a zwycięztwo do 
dnia 27 sierpnia nie było rostrzygnionćm. Nare- 
szcie Jenerałowie Maraiskaki i Fabvier, vyzbu- 
dziwszy nową odwagę w woysku swojóm, wypę- 
dzili Turków z miasta „Aten, Cofnęli się Turcy 
w naywiększym nieładzie, a Grecy ścigali ich 4 
mile od pobojowiska. Nagle pokazał się Omer 
'Basza , spiesząc z Negrepontu na pomoc ucieka- 


U 


£ 
jącym; miał korpus 1700 Turków, w którym by- 
ło 500 jazdy. Posiłek ten dodał odwagi pierzcha- 


jącym; chcieli się wrócić; lecz Jenerałowie Ka- | 


raiskaki i Goura, orez wszyscy officerowie: Eu- 
ropeyscy; którzy w bitwie okazałi świetne do- 
wody gorliwości swojey © sprawę Grecyi, po- 
wtórnie odparli nieprzyjaciela i przymusili go 
do ucieczki. — Listy z Zante pod diem 10 wrze-, 
śnia donoszą o zwycięztwie, odnięsionóm w Atty- 
ce nad woyskiem HReszyda Baszy; lecz szczegó- 
ły jego nie są jeszcze wiadome. Dodają, iż Ka- 
raiskaki, którego przeciwnicy oskarżali o tiwo- 
żliwość, z powodu, iż unikał pokazać się pod 
Missolungą , usiłował świetnemi czynami zawsty= 
dzić potwarców swoich. 
— JWnia 7. — 
List z Zante pod dniem 2 b. m. donosi, iż 
Ibrahim Basza obawiał się połączyć z Kapitanem 
Baszą w MNawarino, chociaż Admirat ten we- 
zwał go listownie do ułożenia się względem. no- 
wey kampanii i odebrania futra, oraz pałasza, któ- 


remi go W. Sułtan obdarzył. Odebrawszy list 


brahim udał się z woyskiem swojóm nie do Na- 
varino ; lecz do Trypolizzy. — Listy z I rewezy 
pod dniem 11 września wyrażają, iĉ Seraskier 
cofając się z obozu przy „dlenach, zdał kierunek ` 
oblężenia warowni Omerowi Baszy, a sam udał 
się do twierdzy /Vegreponte ; iż przyczyna tego 
poruszenia nie jest wiadoma; iż niedaleko Teb, 
w mieysecu zwanóćm Mulki stoczył bitwę z Ka- 
raiskakim i dwoma innemi dowódzcami Greckie- 
mi; iż w tey bitwie, ani'jedna, ani druga strona, 
stanowczey korzyści nie odniosła, i że Seraskier 
w skutku otrzymanych ze Szammbułu rozkazów,chciał 
wkroczyć do Morei dla dania odsieczy i pomocy ` 
dbrahimowi; lecz nie mógł tego dokazać. 
Dostrzegacz Wschodni donosi, iż Paryzkie towa- 
rzystwo Przyjacioł Greckich przysłało Kanari- 
sowi złotą pieczątkę, szacowaną 1500 fraaków. 
Na niey widać rękę z pochodnią, która zapala 
okręt. Dowódca ten otrzymał oraz inne podacun- 
ki od Francuskich Przyjacioł Greckich, a w li- 
czbie ich znayduje się wyborna i piękna strzelba, 


A UTR YA 


Prezburg ,daia 29 wrzesnia. 
; (z: Gaaety Warszawskiey.) 

Poselstwo ułożone na. posiedzeniach cyrku- 
larnych w ciągu bieżącego tygodnia, jako odpo- 
wiedź na udzićlone pod d. 22 b. m. postrzeżenią 
Izby Magnatów, względem Naywyższey -rezolu- 
cyi z dnia 25 sierpnia, zostało wzięte wczora ma 
151wszć'n posiedzeniu seymu pod rozwagę, a po 
niektórych odmianach odesłano je Izbie Magna- 
tów, która kazała. je odczytać i Dyktaturze oddać. 

Wiedeń nia 24 października. 
(2 teyże gazety.) 

W nocy z d. 17 na 18 b. m. o godzinie 
Ściey zajął się ogień, zapewne przez nieostróżność 
służących, w pokojąch Arcy-Xięcia Ludwika w 
zamku Cesarskim, i rozpostarł się w pokojach, 
w których podezas pobytu swego mieszkali bło- 
gosławioney pamięci NN. Crsanz ALEXANDER, 0- 
raz Królowie. Bawarski i Wirtemberski, a w 
których teraz mieszka Arcy-Xiążę Palatyn z mał- 
Żonką swoją: Pożar trwał kilka godzin, tak, aż 
te wspaniałe pokoje w środku zupełnie się spa- 
lity. Arcy-Xiążę Palatyn i dostoyna małżonka 
jego w ubiorze noenym udali się do pokojów Ar- 
cy-Xięcia Franciszka Karola, a dzieci ich gwar- 
dya Szlachecka wyniosła na ręku. Po wybuch- 
nieniu ognia, Arcy-Xiążę Zudwik udał się do u- 
kochanego Brata swego; u którego się powoli ca- 
ła rodzina Cesarska zgromadziła. W tym wypad- 
ku nikt z ludzi nie doznał szwanku; lecz szkoda 
w sprzętach i t. d. jest dosyć znaczną. 


Pozwolono drukować: Z polcosnia JW. Litewskiego Wojennego Gubernatora 
Andrzey Bucharski Rzeczywisty Radca Stanu i Kawaler. 


w Drukarni Redakcyi. 
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DODATEK DO GAZETY KURYERA LITEWSKIEGO N 151. 


Wilno dnia s Listopada ø.s. 1826 Roku. 


1 Ignacy Zawisza Marszałek i Prezydent b. 
Powiatu Kowienskiego przez 5o góro lat zajęty 
w Gubernii jak i w Powiecie posługą urzędowa- 
nia w obywatelstwie, nadwerężył swóy fundusz 
i znaczne pozaciągał debita, za któremi niektó- 
rzy kredytorowie, korzystając z powolności, na- 
łiczywszy nad słuszność swe pretensye, obarczyć 
zamyslih fundusz, przez co drugim cierpliwszym 
procenta nawet nie mogłyby dochodzić. Nadto gdy 
zamiarem jest nie narażając pu expensa proces- 
sowe, ofiarować projekta do układow, przez któ- 
re strony, ile massy wystarczą zaspokojonemi 
bydź mogą. Aby zatem cel takowy do skutku 
doprowadzić uprasza się wszystkich kredytorow 
pod jakimkolwiek bądź względem mających sto- 
sunki do majątku Ignacego Zawiszy b. Marszał. 
ka, w przeciągu trzeęh miesięcy, od dnia dzi- 
sieyszego przez się lub umocowanych Plenipo- 
tentow dowody raczyli w miescie Kownie Adwo- 
katowi Jacuaskiemu Jub w lgnacogrodzie w tym- 
de powiecie położonym zakommunikować, gdzie 
po skoncentrowaniu ogulnych pretensyow , pro- 
jekta do układow będą zakommunikowane, Ta- 
kowe oswiadczenie jako Plenipotent podpisuję. 

Stanisław Gieysztor b. Sędzia Ziemski Po- 
wialu Kowieńskiego. > 

Takowe wezwanie wolno drukować, swia- 
dczę dnia 29 października 1826 roku. Cenzor 
„Radzca Stanu Ignacy Reszka. , 


1 Sąd Ziemski Powiatu Nowogrodzkiego 


wzywa niegdyś Kommendanta Litewskiego Ułan-.. 


skiego Pułku teraz Generał Majora i Kawalera 
Czeczeńskiego do wysłuchania Dekretu Sledz- 
twiennego z odstawnemi Majorami Stańkiewicza- 
mi 17 julii 1824 roku oczewiście zapadłego, i 
do zapisania na ten wyrok kontentowania się 
lub apyelacyi , gdyż w razie nieuczynienia tey 
formalności w przeciągu czterech tygodni od da- 
ty ninieyszey dzieło odeszle się na Rewizyą do 
Sądu Glównego 2 Departamentu Grodzieńskiego. 
Dnia 26 oktobra 1826 roku. 

Prezydent Sokołowicz, ,,.. 

Sędzia Wereszczaka. ^ 

Sędzia Franciszek Pietraszewski. 

Nikodem Kiersnowski Pisarz Ziemski No- 
wogrodzki. 


I 
Regent J. Płoński, 


1 Sąd Ziem. Ptu Wileyskiego w Roku te- 
raźnieyszym 1826 miesiąca junii 16 dnia za oświad- 
czeniem przez W. Kleta Wazgirda Porucznika 
Woysk Rossyyskich sammy u W. Barbary Ka- 
mieńskiey Podezaszyney Lidzkiey zlokowaney, i 
dalszego funduszu na rozdział między wierzycieli, 
ustaliwszy przed sobą konkurs, przeznaczył był 
dnia 2 augusta składać do kancellaryi swojey kom- 
portacyą, oczewisią zaś rozprawę odłożył do cd- 
chodzącey dopiero kadencyi sto Michalskiey , ja- 
kowa dyllacya gdy załatwioną została, wzywa więc 
wszystkich tegoż Wazgirda kredytorów i aby z 
pretensyami swdmi dp Sądu w porządku praw- 
nym po satysfakcyą przychodzili. - 

Justyn Ćhomski Sędzia Ziem. Ptu Wileyskiego. 

Kajetan Koziełt Podsędek Ziem. Ptu Wiley- 
skiego. D , 

— Józef Wysocki Podsędek Ziem: Wileysk. 


1 Dwa domy stare drewniane na Placa 


Metropolitańskim w Miescie Nowogrodku w sa- 
mym Rynku położone do Aktorstwa zmarłego 
Hirsza Jankielowicza Jelenia Podradczyka nale- 
żące, długami i dekretami obciążone, za dług Skar- 
bowy skutkiem Ukazu Rządu Gubernskiego Gro- 
dzienskiego 1% oktobra 1826 roku pod N. 28408 
wyszłego przedawać się będą z publiczney licy- 
tacyi, ostatecznie 15 nowembra 1826 roku odby- 
wać się w Sądzie Ziemskim Nowogrodzkim ma- 
jącey; na więczność. s 

Prezydent Sokołowiez. 

Sędzia Wereszczaka. 

Sędzia Franciszek Pietraszewski. 

Pisarz Ziemski Kiersnowski. 

Regent J. Płoński. 


3 Om» Maurckaro IIpukasa OQóniecmeexnaro 
Tipnspbuią oówaBanemca, umo no pacnopAmeniio 
ero 6yąyim» npousBoąńmca Eb Muackoii Kasen- 
moń llaaam5 mopru cer 26 roga Bb 4ekaópń 
mscanyb nepBbii 13, Bmopbiń 14, mpemiii 15, x 
nepemopxka 16 u1cam Ha OomĄady Bb HOĄPAĄŁ 
NOCMABKA '4De3h BECL 1827 TOĄb Ha4MHAA Ch 1TEH- 
Bapf NIOTO TOJA, AAT NOĄBKĄOMCNIBEHHBIXŁ CEMY 
Iipnkasy Asyxn 6o0abnuy» Bb l'yóepickom» ropo- 
Ab Mniuckb cocmoAnmrHx%: ogno no omąbaeniro 
Aaa BoeusbIx» HKKHHX% UHHOBŁ Bb I'OpoĄCKUX% 
kasapmaxb, u Apy rot no omgbĘĖcHio Ara pasHaro 
BAHIA HeHMYTUXM IWAEÄ NO JdaxapŁeRcKOŃ yan- 
3b; BCEXb Mamepiaiobb M HpUNAĆOBA, KAKIH MOID- 
KO Bb pacxogb Bb CHXP ÓOABAMIHAXD yNOInpeÓAA- 
mea — Yno Bb CHXL Ó0AbKUNAXŁ HpumK5pAo CO- 
ĄepmimcaA Ó0AbAGIX%: no OmĄbaenio Boenwomy 
npm 60avimnyb BŁ KasapMAXh, HERHUXb UUKORA Ob 
110, a0 150, a no omąbaenno Fpamqauckomy npu 
6oabnuiyb no JaxapbeBckoń yanıb, pa3Aaro sga- 
nia awae omb 2%, 40 54, UCA0OBKK%, — UNO HA orb- 
MYLI CIH AO ALIAK nO1ArAa10CE Bb TOĄŁ wamepia- 
A0Bb A HDHNACOB% HpPUMBPHO: Ha NEpBYIO: 40 59,756 
pyóaeń, a ma Bmopyro 40 5,207 , pyónelńi accnrna- 
NIAMA-— ymo ONIĄAdA 0Ó5HX%» Ó0ABHHHUŁ NPOHIBE- 
ąGira 6yąe11h BD 0ĄN% pyku , RO Cb pasąbaenieub 
NOCIMABOK%, HAH HODPO3AK KARĄOJ, KAK'b HOĄPAHĄYK- 
ku yaoóuke JAA ceóa NPpHAAIMB ILO5REAATOTIEb, — UMO 
3aa0ra mpeóyemca Ha NAMyło Tacme BALI ApH- 
mb5prio : ma 60abiury no omąbaenim Boeknomy, z» 
kasapMaX» Ha 7,951 py. u Ha Ooabimny no OiliĄG- 
aeni Dpaqauckowy ro JaxapLEBCKOŃ yanmi Ha 
1,042 pyó. — umo ACHTA 3a nocmiaBky BŁIĄABAHBI 
yayıb om camaro Ilpukasa Oówecmeeunaro Ilpu- 


gpbaia 6e3» umaabiuraro 3ampyĄneHiA — NO BCA- 


kid Bb npaBuaLHNOŃ 3Ąa1kb Mamepla10Bb M Npuna- 
coB% 3antpyąneHiu, OMBpamamci— H YMO Bb CAY- 


gab mexAHIH mMoproBiniukOBb, MOREMD Óbinrb OM 


nymieHa 3aqauloUHAH CYMMA ĄOCNIAMOWHO NOAH O- 
co6Hmii saxorb. Ilo uewy n OnaroBoaamb wera- 
zomie HA BPIMEOZHAHEHHBIA CPOKM ABAAMCĄ Bb 
Manuckyjo Kaseunyro Ilazamy, Bb komopoń npu 
moprax» M neperoRK%, m OC060 MOTO BO ECAROE 
Bpemi Bb Kamienapin camoro Ilpuxasa Uóme- 
omzennaro [lpuzpbnia,oówazaneMBt 6yĄy MA KONAN- 
niu H nóqpoóMsIA M3UUCAMIMEALHBIA © Maniepia- 
AAX% m npundcaxb Bkąomocmu. Oxmaópa 21 qua 
1826 roaa. 

Henpewsnapii Haćr» IIpnka3a m KaBanep* 
C. Kcempozmykiit. 
7 3a Cexpemapa H. IOssukbrasB. 


5 Od Mińskiey Magistratury Powszechney 
Opieki ogłasza się; iŻ podług jey rozporządzenia 


„będą się odbywać w Mińskiey Skarbowey Izbie 


targi teraz, 1826 roku w miesiącu decembrze: 
1szy 15, 2gi 14, Ści 15 i przetarg 16, na dostar- 
czenie przez podrad na cały 1827 rok, zaczynając 
od 1go jenuaryi tegoż roku, dla zostających pod 


mL" """SEPODIENE TACE 
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wiedzą tey Magistratury dwóch łazaretow w gu- 
bernialnóm mieście Mińsku położonych: jednego 
dla woyskowych niższych rang w mieskich ko- 
szarach, a drugiego dla różnych ubogich ludzi na 
Zacharzewstiey ulicy: wszelkich materyałow i 
Zapasowy jakie tylko do tych łazaretow są potrze- 
bne;— że w tych łazaretach stosunkowo utrzymu- 
je się chorych: w łazarecie woyskowym. w ko- 
szarach dla mższych rang, od 110 do 1503 a w 
łazarecie na Zacharzewskiey ulicy, różnego stanu 
ludzi od 24 do 54 osoh=— Że na te oba' łazarety 
dotąd naznaczano na rok nai materyały i zapasy 
stosunkowo: na pierwszy: do 59,755 rubli, a na 
drugi do 5,207 rubli assygnacyami— że oba łaza- 
rety oddane będą w jedną rękę; lecz a rozdzie- 
leniem dostawy, albo po szczególe do każdego, jak 
podradczykom będzie dogodniey— że ewikcya wy- 
maga się na piątą część ceny stosunkowo: na ta- 
zaret woyskowy w koszarach na 7,951 rubli, a na 
łazaret na ulicy Zacharzewskiey na 1042 rubli, =- 
Że pieniądze na dostawę wydane będą do Magi- 
stratury Powszechney Opieki bez naymnieyszey 
mitręgi,— Że wszelkie przy zdawaniu materyałow 


i zapasow utrudnienia oddalają się — i że w żda- 


rzeniu Żądania targujących się, może być wypła- 
cona dostateczna zadatkowa summa pod osobną e- 
wikcyą. Zatem życzący zechcą przybyć na -wy- 


„Żey oznaczone terminy do Izby Skarbowey Miń- 


skiey, w którey przy targach i przetargu, i o- 
prócz tego w każ czasie w Kancellaryi Mae 
gistratury PowszechAEy . Opieki, objawiane hędą 
warunki i szczegółowe o materyałach i zapasach 
wiadomości. Dnia 22 oktobra 1826 roku. 

Ciągły Członek Magistratury i Kawaler S$. 
Rostrowicki i : 

Za Sekretarza J. Juzwikiewicz. 


Maskarada. 


3 Podaje się do Publiczney wiadomości, iż 
jak dawniey, tak i nadał reduty i maskarady da- 


(wane będą w dóma WW. Millerów na niemie- 


ckiey ulicy. Towarzystwo Dobroczynności zawarł- 
szy układ z właścicielem o dóm, zamierza pier- 
wszą Maskaradę dać dnia 7 nasiępnego miesiąca 
listopada w niedzielę, i ma nadzieję, iż Prześwie- 
tna Publiczność licznem zgromadzeniem zabawy 
te zabuczycać raczy, przez co się przyczyni do 
zwiększenia funduszu ubogich, pod opieką Towa- 


* rzystwa zostających. ` 


5, Wedle Ukazu JEGO IMPERATORSKIEY Mo- 


/ $cı Samowładnącego całą Rossyą etc, etc. eto, 


UUr. Generał Majorowi i Kawalerowi Ni- 
kołajowi, Floty Kapitanowi Ieytenantowi Nika- 
porowi Andrzeja dzieciom, Arhamakowym, Pół- 
kownikowey Annie Grzegorzównie Płautiney, 
córkom é., p. aktualnego Radcy Stanu Siemiona 


Aszytkowa, wdowie Generał Majorowey Kata- 


rzynie Kisielewoy, też Annie, Natalii i Kleopa- 
trze Aszytkowym w panieństwie zostającym w 
assystencyi właściwey; Gwardyi Kapitanow ey-An= 
nie Akamowey żonie Jakowlewego, Natalii Grze- 
gorzównie Budakownie i Rottm. Hłufire Iwanow- 
nie Matwiejowey, sukcessorom zeszłego Generał 
Leitnanta i Kawalera Piotra Bordakowego, Ka- 
pitanowey Dziaczenkowey, 'Turczanowskiey, Le- 


ontowiczowey, Popowskiey, 1 dałszym sukcesso- 


rom Iwana Mayborody, Stanisławowi Wysockie- 
mu b. i Józefowi teraźnieyszemu Podsędkom 
Ziem. Wiley., Leonowi Osztorpowi Miń. Guber- 
skiemu Marszałkowi i Kawalerowi, Ludowice z 
Iwanowskich Iwanowskiey Szambellanowey, z Pi- 
szczałłow Goniprowskiey Kapitanowey Mohy- 
lew., Wincentemu Saplicy, , Butkiewiczowey, 
Franciszkowi Gzowskiemu, Józefowi Borowskie- 
mu, Józefowi Kleczkowskiemu, lwanowi Alexan- 
drowiczowi Nabakowemu Generałowi woysk Ros.) 


“komor. i Gasprowi Prezyd. Ptu Bobruy. Kiet- 


Maryannie z Wołodzków Komarowey małcó, 
Antoninie z Komarow Łapiney eóree, i Fipoli- 
towi Wołodzce -sukcessorom $. p. Felixa Wo=' , 
fodzki; sukcessorow Ś. p. Felicyaany z $zczytow 
Święcickiey; Fiedorowi Andrzejowiczowi fon 
Dyvhsztet, Dmitrowi Matwiejowiezowi Norbuchi= 
ne i Czernowemu Tytularnym Soywiet. sukcesso- 
rom ś.p. Serwacego Bernowicza Prezydenta, Je- 
rzemu Niepokoyczyćkieinu b. Podkom. Bobra, 
Star. Chaimiowi Ariowiczowi mieszkańcówi Wi- 
teb, Kazimierzowi Janowskiemu b. Ass. Borys., 
Janowi Orzechowskiemu woźnemu tegoź Pita, 
klirszowi Zelmauowiczowi Łiwszycowi kupcowi 
Białynickiemu , Władysławowi Sędzigmu Gran, 
Gasprowi i Robertowi Pruszanowskim, Józefowi 
Kapitanowi Znem. Ihumen., Stanisławowi Sędzie- 
ma Gran. i dalszym braciom Czarnowskim; Igna- 
oemu i Józefowi Bułhakom sukcessorom zeszłych 
Marszałka i Majora Bułhakow , Michałowi Pod- 


czewskim, Janowi 'Kopitanowi woysk Ross. iJo- 
zefatowi Guber, Sekretatżówi Saitkom; Sołtano- 
wi dziedzicowi mitści 'Rodżiejewa w powiecie 
Bielickim, Janowi i Antoniemu Zukowskim akto- 
rom Malewicz w Pęwiecie Rohaczewskim; Abra- 
mowiczowi Ass. Bóbr. , Melchiorowi Wańkowi- 
czowi b. Prezyd., Józefowi Jozelatowiczowi Sę- 
dziemu, i sekcessorom $. p. Kołokołowego, Urzę- 
dnikom Sądu Gł. Mińskiego 2g6 Departamentu, 
Alexandrowi Herwantowi Chor. Mozyrskiemu, 
Janowi Snitce Kaznaczejowi Miń. i Kawalerowi, 
Janowi Wiszniakowemu Kollegskiemu Sowiet. i 
Kawalerowi, Michałowi Mineyce, Lewinowi Koe- 
nigsbergowi Obywatelowi Wileń., Dawidowi Per- 
cowiczowi Klaczce też Obywatelowi Wi.ń. Bem- 
jaminowi Heszelowiczowi, Chai, Rywiei Elli suk- 
cessorom Heszela Jankielowicza Jerdberga, tu- 
dzież ich opiekunom Izraelowi Leyzerowiozowi 
Ginzbergowi. i Aronowi Giecolowiczowi; 'Fadeu- 
szowi Wołodzce, Hercowi i Libie Iszerowiczóm 
Issersohom, Józefowi Swięcickiemu Prezyd. Bor., 
Szmuyłowi Ariowiczowi Uciechowskiemu , Ju- 
stynowi Jozefowiczowi, Zuromskiemu, Przygodz- 
kiemu , Mosiewiczowi W., oraz dalszyńi ró- 
Żnego tytułu wierzycielom i pretensorom do fun- 
duszu ś. p. Józefa Harasimowicza uściełającym do- 
pominki, nie mniey do massy kredałney dłużni- 
kom pozew edyktalny, przed Sąd 'Vaxatorsko- 
Exdywizorski w majętności Jozefowie w powie- 
cie Borysow. leżącey, dla ostatecznego rozbioru 
w dniu 15 gbra rdącego roku zebrać się mający, 
z instancyi Ur. Wincentego Jabłońskiego jako 
wierzyciela zeszłego Iłarasimowicza i stopień o= 
nego wyobrażającego, przy odwołaniu się do pro- 
cessow w różnych juryzdykcyach inteńtowa- 
nych, dekretów, kwietacyów, obligow, kwitów i` 
dalszych dowodów , jakie do poszczególnych kate- 
goryów z pretensorami, wierzycielami i debito- 
rami złożonemi przed Sądem Exdywizor, zosta= 
ną; do dekretu Sądu Exdywizor. w pierwszym 
zjezdzie zapadłego szczególnie oto: Sąd Główny 
Miński na mocy Senackiego Ogólnego Zebrania 
Ukazu, w.r. 1825 julii 20 za N. 5,605 nastale- 
go, uznając taxę iexdywizyą funduszow 5, p. Ha- 
rasimowicza, z» majątku leżącego i summ goto- 
wych massującego się, między warunkami w de= 
krecie remissyynym skreślonemi, zastrzegł pryn- 
cypalnie, aby Sąd Exdywizor. zgromadził massę 
majątku konkursowego; obliczył  Administrato- 
row z ich rządów; wskazał natychże administra« 
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torach odkryć się msgątą na ich zaległość, przez 
| akta właściwe; awolnił Gd aiesłuśznych preten- 
 syow kredalny fundusz, i na powiększenie one- 
go wskazał na debitorach pozwanych lub przez 
| Gazety zaawizowanych za dekretami i inskryp- 
cyami $umimy z procentami, aby gdzie należy o 
zgromadźcnie i złączerie w jedno funduszu po- 
słał kommunikacyą, w rekognoskowaniu preten- 
syów zachował prawo, walor tranzaktów ozna- 
czające, slowem , aby wszelkie zachodzące sto- 
sunki między massą kredalną a pretensorami roz= 
Strzygnął. Na fundamencie jakowey remissy Sąd 
FExdywizór. w miesiącu maju zjechawszy, czyn- 
‘nosé pierwszemu zjazdowi właściwą ułatwił; kom- 
portacyą na dzień o 7bra do. Kancellaryi Ziem- 
- skiey Mińskiey pod upadkiem pretensorstwa zło» 
Żyć zalecił, i termin oney sześciotygodńiowy, a 
/powtórny zjazd na dzień 15. gbra idącego roku 
zakreślił; obżałłnym nizey wyszczególnionym sta- 
tuicyą araa się włościan i włościanek 
nakazał, i w tymże czasie ostatecznie rozstrzy- 
goaé ogólne konkursowe dzieło zadeklarowaw- 
szy, przez (Gazetę Moskiewską, .Petersburską i 
Wileńską do stanności pod. upadkiem rzeczy 
wszystkich interessowonych osob wezwał. Przed 
jakowy Sąd przychodząc żałłcy po uzyskanie lo- 
katy za swą należność dekretem oczywistym 
Ziemstwa Mińskiego zrealizowaną, gdy ż pozo- 
-Stałych po zeyściu Harasimowicza tranzaktow 
nabiera informacyi, że większą część ogłaszają- 
cych siebie ga pretensorów do konkursowego 
majątku, mają proste karty, podług Ukazów 1797 
xbra , 1812 febr. 16, 1821 xbra 5 i 1826 
»Naywyżey potwierdzonych, tudzież kon. 1775 
r. i Ukazu Ogólnego Zebrania exdywizyą deter- 
minującego ta żaden dowod u prawa przyymować 
się nie mogące, ile bez wzięcia nawet na one 
pieniędzy powy dawane, niektórzy zaś, za zadekla- 
rowang pomoc w interessach pobrali pod cudzym 
imieniem obligi, a wrzeczy samey dla obligodaw- 
cy nie uczynili korzyści, owszem zaniedbali sta- 
rania, zatém dopominać się żadney za onemi sum- 
my, ni też lokaty mie mają i słuszności. Obżałny 
Borowski utrzymuje dozwrotu należne obligi kon- 
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tem juź dekrete: utwierdzonym, pozyskać satys- 
fakcyą ; bardziey zaś na tymże dekrecie upadko- 
wi oddane, 
"Szambelanowa Iwanowska, w stopniu Felicyanny 
 Święcickiey jey sukcessorowie, i dalsze osoby, za- 
i Wodne na swych dłuzżnikach przekazawszy Ilara- 
simowiczowi najeźności, pobrały obligi, zatém 
winne są podług własnego zgodzenia się inten- 
towanych processow powrócić do pierwszego sto- 
pnia, a przyjęciem ns powrót narzuconych prze- 
lewow, uwolnić kredalny fundusz od swych na- 
pasnych dopominków, wzięte zaś na konto tych- 
„Że przelewow summy, z wypadającemi procenta- 
mi wnieść do massy kredalney; obżałni byli nad 
majątkiem Harasimowicza opiekunowie, obowią- 
zani są zdać ze swych zarządow rachunek, i co 
i Się z aktow do wynadgrodzenia bydź się prze- 
W Świadczy. wnieść do teyże massy, Jako zaś ob- 
_Załny Horwat Chor. Mozyr. za swóy majątek 
zdał w rekruty pod imieniem swego poddanego 
< włościanina z majątku Harasimowicza na imie 
> Karpa T[wanowego, a obżałni Jerzy Niepokoy- 
| czycki, za dekretami 4814 junii 2 rubli srebr. 
124 kop, 114, Tadeusz Wołodzko Szamb. 1814 
febr, 19 rub. sce ba, sukcessorowię Serwaoce- 


odyktowe, mając tylko prawo za jednym skryp-. 


Obżałpi Gzowski, Butkiewiczowa,. 


go Bernowicza Prezyd. ozyli wlewkodawcy, Hero 
i Liba Isserowiczowie łssersonowie Obywatele 
Wileńscy za dekretem 1826 r. junii 1 d. czer. ~ 
21. 754 zł. g, /ózef Święcicki za dekretem prze- 
szło 8,000 rub, sr., S$zmuyło AriowiozAUciechow= 
ski za dekretem 1818 januar, 8 rub. assyg. 2,5gu 
kop. 20 i srebrem r, 90, Justyn Jożefowicz za 
dekretem do 200 rub, sreb., Józef i Delicya Jo- 
zefowiczowie za dwuma inskrypcyami i dekretem 


‚czer, zł, 894 zł. 6, Józef Wysocki za obligiem 


rub, sr. 80, sukcessorowie Iwana Mayborody w 
skutek Ukazu Ogólnego Zebrania Naywyżey u= 
twierdzonego przeszło rubli ass, 21,000, Hirsz 
Zelmanowicz Liwszye kupiec Białynicki czer. zł. 
500, tudzież dalsi dłużnicy nińieyszym edyktalnym 
pozwem zajęci, winni będąc za inskrypcyami i 
dekretami znaczne summy , onych do tychczas 
nieopłacii i płacić nie życzą. Obżałni Komaro= 
wa i Łappowie, tudzież Hipolit Wołodzko, z fun= 
duszu po swym bracie Felixie Wołodzce zaspo- 
kojć obzżałnych Melchiora Wańkowicza Prezyd,, 
sukcessorów Kołokołowego Sowiet. i Józefa Jo- 
zefowicza Sztadskiego Sowiet, Kyłych Urzędnie 
ków Miń. Głów. Sądu zgo Depar. i ciż Urzę= 
dnicy obrócić się do tegoż funduszu są obowią- 
zani; nadto obżałny Liwszye ae dłażnym ozer, ` 
zł. 500 do massy, przyświadczyć niesłuszny do- 
pominek Kommissyi prowiant. o summę 4,000 
rubli srebr. za wexlem Barkłay de 'lollom wy- 
danemi stosującą się w zupełności wyrobkiem pu- 
szczy pokwietowanemi, i do zwrótu podług as- 
sekuracyi należnemi jest obowiązany. Obzałni 
Pruszanowscy, Pokroszyńscy, Kiełczewscy, Buł- 


'hak Marszałek; Abramowicz, Zukowscy, Przy= 


godzki, Snitkowie i Czarnowscy, za utrzymywa- 
nych i dotąd utrzymujących się włościan wina 
ni są wynadgrodzić opłacone podatki z penami, 
jakie z racyl ich wyyścia a utrzymywania przez 
obzałnych konkursowy obarczają majątek, i nadto 
zabonifikować ze straty z tego względu w ma- 
jątku dopełnione, a włościanki za mąż za swych 
powydawanych poddanych z mężami i dziećmi, 
jak zadeterminował Ukaz, także do massy kre- 
dalney extradować i dla zdjęcia examinu na dzień 
15 gbra idącego roku do majątku Jozefową do- 
stawić, za czas utrzymywania niewolnego prawa- 
mi zaś wzbronionego włościan, za dni robocze i 
podatki za każdą duszę, co przez akta udowod- 
nionym zostanie, zabonifikować. Obżałni Snit- 
ko Kaznaczey i Sowietnik Wiszniakow, nabyw= 
szy 12 dusz po Stawireju przy majątku Józe- 
fowie zapisane, gdy dotąd na swe imie skazek 
nie przenieśli, ani też opłacają podatkow, *Rema- 
nent przeto od r, 1816 daty rewizyi do daty od- 
łączenia na tychże duszach policzający się, na 
ich wespół z penami obrócić i od liczącego się 
remanentu majątek konkursowy uwolnić, a opła- 
cone zateż duszy podatki, na tychże nabywcach 
wskazać, gdy doradza słuszność i prawo, do te- > 
go gdy obżał, Mineyka wziąwszy od zeszłego 
Harasimowicza na dochodzenie puszczy Dubnio- 
kiey plenipotencyą, i pozyskawszy należną Ha- 
rasimowiczowi schedę przy sobie zatrzymał, przez 
co stał się winnym za oną podług dekretowey 
taxy do wynadgrodzenia zarazem z wydatkiem 
processowym. Naostatek gdy Lewin Koenigs- 
berg jako aktor i Dawid Peroowicz Klaczka 
plenipotent obywatele Wilenscy za obligiem 1816 
februar, 1 zterminem opłaty 1817 r. febr. 15 
rub. sr. 500; pomimo wiedziony w Magistracię 


Wilens, i Sądzie Głównym Wremien. R 
xacyą zeyścia Harasimowicza zawieszony , nie- 
tylko zeszłemu Harasimowiczowi nie opłaoili, lecz 
nadto ze star, Beniaminem Heszelowiczem, Chają, 
Riwą i Ellą sukcessorami Feszela Jankielowicza 
Jerdberga i ich opiekunami Izraelem Leyzero- 
wiczem Ginzbergiem i Aronem .Giecolewiczem 
mmównie idąc, zamitrężyliście napastnym proces- 
sem w Magistracie Wilen, i we Wremien. Depar- 
tamencie wiedzionym należność , a tak gdy ze 
wszystkiemi obżałmi Debitorami do massy,i pre- 
tensorami do oneyże, w jednym Exdyw. Sądzie 
zadeterminowaną jest rozprawa, żałocy przeto 
w stopniu własnym jako kredytor i w stopniu, 
zeszłego Harasimowicza przychodząc, zakłada na- 
stępne prośby dowodow ze strony żałgo złożyć 
się mających, tak we względzie urzetelnienia do 
konkursowey massy dopominku , jako też w o- 
bronie teyże massy posługujących utwierdzenia, 
a przez obżałnych na uszczerbek i umnieyszenie 
oney przedstawić się jako też urażeń przynieść 
się mogących usunienia i w uwagę nieprzyjęcia, 
znikczemnienia pretensyow za tranzaktami i in- 


skrypoyami nieformalnemi, tak podług prawa. 


Statutu i Konstytucyów, jako też Ukazow przyy- 
mować się za dowod u Sądu niemogącemi i ód 
onych funduszu konkursowego uwolnienia, wska- 
gania na debitorach summ z procentami i expen- 
sami należnych, do massy kredalney dołączenia 
i na kredytorow przed wszystkim rozdzielenia, 
również wskazania na rzecz massy summ za u- 
trzymywanie włoscian i straty w majątku z te- 


go źrzódła, aktow udeterminowanych wyexpe- i 


diowania, swiadkow i iaterrogatoryow od żałgo 
przyjęcia, taxy rzetelney podług złożyć się ma- 


jących cen na ziemię Jasy i wszelkie artykuły ! 


postanowienia, do juramentu kategorycznie po- 
dać się mającego dopuszczenia, zaskutęcznienią 
oraz tego, o co przy poszczególnych kategory. 


_ ach proszonym będzie, a przewodnictwem remis- 


sy na niestawających kredytorow i pretensorow 
ge swemi dopominkami amissyi zapisania, i we 
wszystkim dekretu remissyynego uzupełnienia. 

s Roku 1826 mca septembra. Woźny niżey 
podpisany zeznaję, iż tego autentycznego pozwu 
przed Sąd Taxatorsko-exdywizorski w majętności, 
Józefowie odbywać się mający z powództwa W. 
Wincentego Jabłonskiego kopie zgodne. 1szą 
JW. Ignacemu Bułhakowi Marszał: Pttu Bobróys, 
i Kawal,, sgą Jerzemu Niepokoyczyckiemu b, 
Podkom., 3cią W. Władysławowi Pruszanow-- 
skiemu, 4tą W. Robertowi Pruszanowskiemu; 
Btą W. Gasprowi Kiełczewskiemu na dniu 11, 
6tą W.Stanisławowi Czarnowskiemu Sędziemu 
Gran. Ihumen,, mą JW. Melchiorowi Wańko- 
wiczowi b. Prez. Sądu Głgo Mingo sgo Depart, 
na dnia 13, Śmą Janowi Orzechowskiemu Wo- 
źnemu Borysow, na dniu 23, gtą JW. Jenerał 
Majorowi i Kawalerowi Nikołajowi, floty Kapi- 
tanowi Leyt, Nikanorowi dzieciom Andrzeja, 
Arhamakowym Pułkownikowey Annie Grzego- 
rzównie Płautiney , córkom 6. p, aktualnego Rad- 
cy Stanu Siemiona Aszytkowa , wdowie Gener. 
Majorowey Katarzynie Kisielowey, Annie Nata- 
lii i Kleopatrze Aszytkównom, gwardyi Kapita* 
nowey Annie Akamowey żonie Jakowlowego; 
Natalii Grzegorzównie Bardokównie i Rotm. Hła- 
fire Iwanównie Matwiejowey , sukcessorom Pio- 
tra Bardokowego Generał Leytn., Kapitanowey 
Diączenkowey, Turczanowskiey, Leontowiczowey, 


Popowskiey i dalszym sukcessorom Iwana Woy» 
borody, Piszezałłow, Goniprowskiey, Butkiewi« 
ozowey, Józefówi Borowskiemu, Józefowi Klacz= 
kowskiemu, Iwanowi Alexandrowiczowi Nabako= 
wemu Gener. W, Ross,, Fiedorowi Andrzejowi- 
czowi fon Dynksztet, Dmitrewu Matwiejowi- 
czówi, Nołbuckinu, Czernowemu Tytul. Sowiet., 
Chaimowi Ariowiczowi mieszkańcowi Witebsk., 
Hirszowi Zelmanowiczowi Liwszycowi, Janowi i 
Antoniemu Zukowskim sukcessorom Sowiet. Ko- 
łokołowego; Michałowi Mineyce,.Lewinowi Koe- 
nigsbergowi, Dawidowi Percowiczowi Klaczce, 
Beniaminowi Heszelowiczowi, Chai, Rywie, i El- 
li sukcessorom Heszela Jerdberga , tudzież ich 
opiekunom Izraelowi Leyzerowiczowi. Ginzber- 
gowi; Hercowi i Libie Isserowiczom Isersonom 
mieszkańcom Wilen., Szmuyłowi Ariowiczowi 
Uciechowskiemu, Zuromskiemu, Przygodzkiemu, 
Mosiewiczowi, Tadeuszowi Wołodzce na dniu 
24 tegoż mca jako niemającym w tey gubernii 
osiadłości do drzwi Sądu Ziemskiego Minskiego 
przybiłem, pierwsze za$ ośm kopijow oczywisto 
w ręce w mieście Mińsku popodawałem. 


Alexander Lodnicki Ziem. Ptu Min. Woźny, = 


Roku 1826 mica septembra 2% dnia. Na 
Urzędzie JEGo IMPERATGRSKIEY Mosci Ziemskim 
„Powiatu Minskiego stanąwszy osobiscie JP, Wo< 
źny wyżey wyrażony, takową rellacyą podanego 
pozwu zeznał i to swe zeznanie w protokule ak- 
tykacyow i zeznań własną ręką podpisał. Przy. 
jąłem, i że jest w księgach swiadczę. 

Leonard Bartoszewicz Ziem. Ptu Min. Reg. 
Dozwala się drukować Wilno 25 paździer= 
nika 1826 roku Cenzor S. Zukowski. 


35 Michał Zaleski b. Podkomorzy Powiatu 
Rosieńskiego massy funduszow 1 interesow Xki 
Stefanii Radziwiłłowny Freyliny Dworu NAavIA- 
ŚNIEYSZYCH CESARzowycH Wszech Rossyi Jene- 
ralny Prokurator, zapozwałem WW, Wacława 


a Michała Mitarnowskich sukcessorcw Hieronima 


Mitarnowskiego, pozwem edyktalnym 1626 mie- 
siąca bra 22 d. podanym i w Sądzie Kommi- 
ssyi na urządzenie interesow Radziwiłłowskich 
Naywyższą wolą ustanowionym zeznanym, przed 
tenże Sąd wyniesionym, po dekretach niestan= 
nych 1824 gbra 15 d., 1826 februaryi g i te- 
goż roku Bbra 15 d. zapisanych; w rzeczy: o 
sądzenie summy wedle rachunku w roku 1812 
z zeszłym Ilieronimem Mitarnowskim zawarte- 
go, zł. 11,201 gr. 17 wynosząćego, a oddzielnie 
z zaległey arędy folwarku Starzyzny z r. 1815 
zawinioney- z procentami i expensami prawnemi, 
z oparciem na wszelkim majątku WW. Mitar- 
nowskich i o skasowanie ich pretensyi do mas- 


sy zastoscwaney, ponieważ mieysce stałego po-- 


mieszkania WW. Mitarnowskich nie jest wia- 

dome , przez ninieyszą więc awizacyą o takowćm 
zapozwaniu uwiadamiam, j 
Michał Zaleski. Prokurator Massy 

Dozwala się drekować 25 października 1826. 


Cenzor Symon Zukowski. 
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TES 
3 Zawiadamia się, że są do zbycia drążki paro- 
konne z fartuchami, ktoby one życzył kupić, ra- 
czy się zgłosić do domu W. Kruszewskiego na 


Zamkowey. ulicy pod N. 143, gdzie u utrzymujące” 


go Cukiernią o cenie dowiedzieć się można. 


